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Jeszcze z powoju 
plebiscytów.

Od 11 lipca włąeinio

|  Świat bestji
S e o sacy jay  d ra m a t w  6 cz.. o snu ty  n a  tle  życia 

k o lo n is tó w  w A fryce.
W którym biorą udział lwy. tygrysy, lamparty, cudowny sloa'

1 , *Tmp»aa Jack wytwórni .Transatlantyk* w Ameryce

M c  zadań najbliższych.
W ostatnim artykule X. 

Dr. Lutosławskiego, który 
zamieściliśmy na łamach 
naszego pisma — uderzają 
dwie myśli prawda o spo 
łeczeństwie żyjącem dotąd 
na tyłach armji i wołanie 
szczerego patrjotyzmu auto 
ra.aby współdziałać z armją. 
Społeczeństwo ocknęło się 
z omroczą i zaczyna współ­
działać. Stają do apelu na 
front, pod broń wszvscy! 
Tak być powinno! Fakt 
ogólnego zapału, ogólnej 
zbiorowej woli narodowej 
wskazuje, że jednak społe­
czeństwo polskie nie prze­
żarła ani niewola, ani dola 
czasów wojny i związane z 
tem kryzysy ekonomiczne, 
ani nieszczęścia i klęski.

Idą wszyscy na bój! To 
nie jest zapał słomiany, to 
jest dowód że naród rozu­
mnie grozę położenia, że bę­
dąc moralnie w gruncie 
rzeczy zdrowym idzie ma­
sowo w bój, jak przystało 
na naród jdojrzały, naród 
waleczny, chrobry! Nikt 
nam tych zalet odjąć nie 
może, bo historja daje dość 
na to dowodów. Dziś prag­
niemy aby1 z tą silną wolą 
wszechsamoobrony zalety 
męstwa ochotnicy okazali.
I nie wątpimy, że okażą,

niewątpimy, że nasze dziel 
ne dowództwo świetnych 
władz wojskowych będzie 
zadowolone z armji ochot 
niczej!

Zapał' cuda tworzy — 
mówi poeta. Tak jest! Za­
pał odwaga, męstwo, po­
garda śmierci, potęga ducha, 
potęga serca miłujących 
Ojczyznę — cuda tworzą! 

j Cóż dopiero mówić o od­
parciu wroga z ziem które 
zalewa dzisiaj. Cóż mówić 
dopiero o wypędzeniu go 
precz z Ojczyzny Nie cudów 
tutaj potrzeba, ale właśnie 
tej wiary, tej ufności, tego 
właśnie zapału i tej silnej 
woli i tego zrozum enia 
obowiązku, w imię hasał 
Bóg i Ojczyzna!

Wierzymy niezachwianie 
że cały naród stanie do boju, 
jak jeden mąż i będzie 
czynić dzieje — jak powie­
dział ks. Lutosławski — 
dzieje nietylko Polski, ale 
dzieje powszechne, broniąc 
piersią swą tak Ojczyzny, 
jak całej Europy przed za­
gładą!

Orężu polski ochotniczy 
wierzymy staniesz na wy­
sokości zadania, idąc ramię 
w ramię z waleczną naszą 
armją!

I spełni się zadanie na-

/
Zbliżamy się zwolna do 

chwili, w która! ma rozegrać 
aią tragadja plebiscytowe. Twór 
cy pleciscytów zapew ae o pot 
wcraości caisj przebiegu przy­
gotowań nie zdawali aobie apra- 
wy, albo taż, zdała się nia 
prsypusiczalł do esago będą 
zdolni niamcy lob czesi. Dopie­
ro teraz moża patrzą z celą 
grozą na azarag łajdactw i abro 
dai, która nietylko że nie u> 
tają, ala wzmaga |a aią z dniem 
każdym. Niema dnia, aby dape 
aza aby prasa górnośląska nia 
przynosiła nam atako faktów par- 
fldji niemieckiej. Czyta aią o 
różnych bo|ówkacb, o miejscach 
okryw ania broni, o prześlado­
wania dzieci polskich, o nik- 
czsmnem zachowaniu aią nism 
ców wobsc polaków i francu­
zów czyta £ aią o besprawiach 
o agitac|i, o wskrzeszaniu .m ar­
twych dasz, wyławiania głosów 
lodzi nie zdecydowanych poll 
tycznie. Organ Związkowy Bund 
albo taki .Dzwon* działając na 
rąką niomcom zohydzają Pols­
ką prow adsąc polityką już to 
aeporatystyesną już to wogóle 
antypolską. Oba te pisma wy 
chwytają różne wiadomości, po­
wołując s |ą na artykuły ró tnych  
pism dodają do nich kom enta­
rza! i oświetlenia ubliżające mo­
wie polskiej. Po głowach pew­
nych dziaczy-polaków (?|) snu 
ją aią idee separatyzm u już to 
pozostanie przy nfemcacb. Być 
może jedni to robią z przekona­
nia inni; kto wie może dobrze za­
płaceni dla zwiąkazenia anty 
pblskiel agitacji, W iesza aią 
pay po różnych .Bundach* i 
.Dzwonach* na wazystko co 
polskie udesza w ton .K atow i 
carek” azesuje na praaą p raw ­
dziwie narodową.

Sfora agentów pruakich taj­
nych cichych śledzi każdy krok 
polski, każdy wysiłek ludności 
górnośląakiej, pragnącej z duszy 
do macierzy należeć* Zakładają 
niemcy przeróżne związki kor 
poracie przeróżne instytucje

paraliżujące obiektywność w 
urabianiu sądu ludności co do 
wyboru czyli paraliżując istotą 
rozamfeoia samostanowienia o 
sobie, A  . trzeba prsyznsć że 
dziś na G. Śląsku nie wszyscy 
mi ślą jak prawdziwi poiacy 
skoro takie .Dzwony* i .B an - 
d t “ są w ydaw ans, skoro mają 
czytelników skero wśtód związ­
ków działających na niekorzyć 
polski czytamy „niejednokrotnie 
polskie śląskie nazwiska, które 
co innego mówią niż dusza 
takiego zniemesonego polaka, 
Agitacja wre. .Dzwony* różne 
w takt myśli niemieckich dzwo­
nią na alarm. Z lada okazji 
korzystają aby co można złego, 
o Polsce powiedzieć tytułując 

j ją ironicznie przadrześnłająco —
| najjaśnieszą

A my od siebie musimy 
powiedzieć: bsńba tym co ros 
tarki w narodzie sieją i podry 
wają ideje Polski wielkiej. P ra ­
wda — w tej Polsce nie dzieje 
za świetnie bo ooa sią dopioro 
buduje, Praw da — jest wiele 
błędów i wad— bo budowni­
czy obecny Ojczyzny własnej 
trzymany był w niewoli w {kaj­
danach niemiecko moskiewskich 
Ale co ztego że ciążko budo­
wa postępuje? Przezw ydążym y 
wszelkie trudoościl Tak nam 
dopomóż Bóg!

Borykając sią z tem i trud 
nościami nie dziwiąc aią łajda­
ctwom praskim przez które ch cą 
koniecznie zatrzym ać sobie G 
Śląsk a is  dziwiąc sią łaj da ct 
worn Ccechów łączących sią przy 
plebiscycie z nłsmcami— musi­
my hsńbą nazw ać każde słowo 
polskie po myśii pruskiej rzu­
cone, m uaim r hańbą piątnować 
każdego renegata wszystkich 
tych którzy rzucając sią jak 
bijany wściekłe na wszystko co 
polskie pieką swoje sprawy 
przy ogniu nieconym przez d e ­
b it— ogniu podsycającym nie- 
chącl ogniu trawiącym wątpią-’ 
cych ogniu spalającym  uczucia 
narodowts Wielu na G  Śląsku nie 
zwraca na nich uwagi Bodajby 
nikt nie zwracał. "Jednością sil- 
ni — Jak mówi M ickiewicz nasz 
geniusz poezji— zwyciężymy;

J. H— sit.

Rząd bolszewicki, by nas 
zniszczyć, zorganizował olbrzy­
mie watahy rozbójniczych pis 
mion Kaukazu, Uralu i Sybe H i, 
u ty ł o tts ta ie j twej rezerw y. 
D iielaie i z zimną kwią żołnierz 
n as i odpiera natarcia azjatów, 
ale dla ostatecznego zlikwido­
wania nawały wschodnich na­
jeźdźców musi mieć jednak to 
wszystko, bez czego nowoczes­
na armia obyć sią nie może.

Całe prawie zaopatrzenie 
■prowadzamy dziś z zagranicy. 
Najwyższy czas, by zrozumieć, 
t e  powszechna produkcja dla 
celów armji jest najnieodzow- 
niejszą potrzebą całego kraju. 
W szystkie wiąc w arsztaty, fa­
bryki mechaniczne, wszelkie 
rodzaju wytwórnie całą produ­
kcją swoją oddsć winny na u 
■ługi armji. W cela zebrania n ie ­
zbędnych informacji m inister­
stwo spraw wojskowych roze­
słało za pośrednictwem towa­
rzystw przemysłowych parfc ty­
sięcy kwestjonarjuszy, być mo­
że jednak, że nie wszędzie one 
dotrą, przeto ministerstwo spraw 
wojskowych wzywa ta  zakłady 
przemysłowe, które mogłyby 
produkować przedmioty zaopa­
trzenia armji, a nie. otrzymały 
kwestionariuszy, aby nadesłały 
odpowiedzi na następujące py­
tania: 1) przedmioty fabrykacji 
p rzsd  wojną i obecnie; 2) Ilość 
zatrudaiónych robotników przed 
wojną i obecnie; 3) produkcja 
miesięczna, przedmioty, które 
mógłby zakład wykonywać a a  
potrzeby wojska; 4) jakich ma­
szyn, surowców ltd, potrzebo­
wałby zakład dla wypełnienia 
zadań w myśl {.unktu 3-go; 5) 
silniki (rodsaj i moc) do rozpę­
du znajdujące aią w fabryce; 6) 
czy były robione staranie o 
otrzym anie zamówień wojsko­
wych.

Odpowiedzi aa powyższe py- 
tm ia  wraz ze wszelkiemi uwa­
gami należy nadsyłać pod ad ­
resem: W arszawa, Zamek, O d ­
dział IV Sztabu M. S. Wojsk., 
Sekcja Przemysłu Wojennego,

M i z s i  Irc jpu lirz i.

O własną broń.
Ministerstwo spraw woj a ko- 

ych donosi:
Dziś, gdy Polska zmaga się 

w krwawych zapasach o grani­
cą na Wschodzie, ą żołnierz jej 
stanowi jodyną zaporą przeciw­
ko wściekłym atakom barbarzyń­
stwa hord, szykujących ruiną 
cywjlizacji i odradzającem u sią 
przemysłowi naszemu z pewnych 
sfer zachodu zaczynają rozlegać 
aią głosy: .N ie  dawać Polsce 
broni, nie wysyłać amunicji, 
wstrzym ać transport z zaopa­
trzeniem *.

Jego Em ineac|a kardynał 
Kokowski wydał do duchowień­
stwa archidiecezji warszawskie! 
następującą odezwą:

W wykonaniu i rozwinięcia 
ogłoszonego w d. 7 lipca r. b. 
Listu Pasterskiego Biskupów do 
Nerodu Polskiego, który doszedł 
już lub dojdsie rąk waszych, 
polecam:

l-o . Odczytać wzmiankowa­
ny List Pasterski wiernym z 
ambon w najbliższą niedzielą.

2 o Odprawiać nabożeństwo 
modły w Liście przepisane.

3-o Nabożeństwo wieczorne, 
o którem mowa w Liście dia 
jednostajoości urządzić w n a s tę ­
pujący sposób: przed wystawio­
nym in ostensorlo Najśw. Sa­
kram entem  odśpiewać .Sw iąty  
Boże" i po wieczornych pacie­
rzach, oraz .Tantum  ergo", od­
śpiewać pieśń .O dw róć od nas*.

4*o wiernych zachęcać z am ­
bon f na zebraniach do wypeł­
nienia zaleceń zawartych w 
odezwie generała Hallera .D o 
broni", ogłoszonej w pismach, 

5 o propagować usilniej ku
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powanie Pożyczki odrodzenia 
Polski;

6 o ogłosić s ambon, i t  wo* 
bac ubytku r«k do pracy prxax 
wstępowanie do wojaka męż­
czyzn, poxwalam na pracy na 
roli i prxy gospodarstwie wiej* 
aklem w niedziel* i święta po 
wyałnchaniu M n y  iw  ;

7) wobec powiększenia się 
kadrów wojtkowycb i płynącej 
atąd potrzeby obsługi dachom 
nej, wzywam kapłanów archi­
diecezji do zgłaszania w korji 
metropolitalnej awej kandyda­
tury na kapelanów wojskowych, 
a tymczasem wszyscy kapłani 
winni atać na powierzonych so­
bie przez władzy stanowiskach;

8*0 całamn podwładnemu 
duchowieństwu polecam z jak* 
najbardziej w ytytoną gorliwoś­
cią spełniać wszystkie obow iąi- 
ki pasterzowania niatylko za 
siebie, ale i za tych, co obslu- 
giwać bydą zastypy ochotnicze 
obrońców ojczyzny.

Na koniec polecam tworzyć 
we wszystkich paraf jach, głów 
nie na prowincji, komitety pa­
rafialne opieki nad rodzinami 
walczących na froncie rodaków. 
Komitaty te winnyby udzielić 
pomocy materialnej potrzebują­
cym, sin tyć informacjami, pośre 
dniczyć w uzyskiwaniu subsy­
diów cd wiadz państwowych, 
lab instytncyj społecznych, wre 
szcie dopomagać w prawidło- 
wam prowadzeniu gospodarstwa 
wiejskiego.
f  Aleksander kardynał Rakowski.

W arszawa, 9 łipca 1920 r.

polskie garnie się do jej 
szeregów z dużym zapałem 
patryjotyzmu i niema wąt« 
pliwości, że potrzebna ilość 
ochotnika będzie bez trudu 
zebrana.

Nie wszyscy jednak 
zrozumieli cel utworzenia 
tej armji, sporo osób przy­
puszcza, że tworzy się jed­
nolity organizm bojowy, 
który będzie posiadał 
wszystkie elementy składo­
we, pozwalające mu żyć i 
walczyć społem.

W  rzeczywistości tak 
nie jest: zadania armji
ochotniczej polegają na:

a) zasilaniu oddziałów 
czynnej armji świeżemi za­
ciągami, w jednostki tak­
tyczne zorganizowanemi:

b) służbie garnizonowej 
w kraju:

c) zastąpieniu na miejs­
cu oficerów i żołnieży idą 
cych na front.

Jenerał Michaelis

niefortunny wynik głosowaniu 
w Prusach Wschodnich i Zachodnich.

BERLIN. Pisma nie­
mieckie podają dotychcza­
sowe rezultaty głosowania, 
które przedstawiają się jak  
następuje: W  Prusach Za­
chodnich (Królewskich) na 
99316 głosujących, głoso­
wało za niemcami 91634 
osób, za Polską 7682, czyli

| 92 proc. było głosów nie­
mieckich. W  Prusach Wsch. 
na 353655 osób, za Pol­
ską 7408 czyli 97,9 
proc. bvło głosów niemiec­
kich. Wiadomość ta musi 
być potwierdzona urzędo­
wo przez ko rdsję Ententy.

Zacięte dalsze walki na całym froncie.
(Zajęcie M ińska. Ciężkie straty przeciw nika). 

Komunikat Sztabu Generalnego.

Gai. Hiller 
śo armji o c W e z e j .

Ojczjzia w potrzebie.
(Do dziewcząt polskich.)
No glos swogo K om sudsnts 

musi czynom odpowiedzieć c t-  
ły naród od dsiscka do starca 
musimy wszystko oddać Oj- 
czyżaie w potrssb ls. Nie czss 
na długio informacjo, rozprawy. 
Dziewczęta! młodą dzioioą du­
szą i sorcam .stańm y do pom o­
cy lotniarzow i naszomu. On 
zw yclęty, zwyciężyć musi. gdy 
cały naród przy nim mocoo sta - 
nio, gdy mu całą mocą pomcźa- 
my. W to wszyscy wiarzymy. 
W imło tsj wiary Sekcja „N*- 
azsgo Batalionu” przy polskim 
Tow, C ssrw . K rzyla , pod pro 
tsktoratsm  gsoarała Sosnkow- 
akiego, najgoręcej wsywa wszyst 
kie dziewczęta polki, aby co 
rychlaj złolyły swojo, lob ich 
staraniom zabrano i d  ansjo 
mych osób składki na fundusz 
dziowcząt polskich, dla w yekw i­
powania choćby jsduego bata 
Ijoou W. P. P ibór... ermjiec- 
chotoicsa... potrzeb moc, Csąat 
kę ich zaspokoić możemy, tyl­
ko uio zwlekajmy, ile która ma 
choćby 1 mk. każda niech zło­
ty , a .N asz Bataljoa" w kilka­
naście dni stanie. Mamy ju t 
zabrano przoz gromadką dziew ­
cząt lOOOO mk., dołączając swe 
grosze taknajprędzsj zapisujcie 
się na członkinie Sekcji, która 
ma się stać placówką pomocy 
dziew cząt polskich — Żołnie­
rzowi. „Ojczyzna w potrzebie” 
— niemaaz dla Polski silniej­
szego zawołani*, wobec tych 
słów głuchą pozostania tylko 
m arneść, a dla przedstawicielek 
ta jlo  niem a miejsca w szare* 
gach dziowcsąt polskich.

Składki i zapisy przesyłać 
m olna osobiście codziennie od 
4 oj od 6-oj po poł. lub za po­
średnictwem  pism (rubryka 
składek na „Nasz Batalion”) 
poczty pod adresem: W arszawa 
ul. Mazowiecka 1. 9 Sskcia „Na 
szego Bataljonu” przy Polskim 
Tow. Czerw. K rzy la . Tam te l  
zwracać się po blilsze infor­
macje. W arszawa dn. 9-VQ 20 r.

Wyjaśpiepię.
Rada obrony państwa 

uchwaliła utworzenie armji 
ochotniczej: (społeczeństwo

Rozkaz dzienny Nr. 1,
Żołnierze Armji Ochotni­

czej!
Na rozkaz Rządu Polskiego 
dnism dzisiejszym obląiem 

Iaspektorat Generalny Armji 
Ochotniczej.

W ttalcie w szeregach dla 
walki w obronie wolności.

Wy, najgoręcej miłujący 0 |  
czyznę idziecie za przykładem 
społeczeństwa Lwowskiego 1918 
roku, które swem lyciem  ofiar- 
nem odparło wroga i zamknęło 
mu wrota do Poiski.

Dziś zsgro lona wolność na­
sza. Na progu bronić będzie­
my wejścia. Żołnierz czynny 
Armji Rzeczypospolitej boba 
terako walczy, za cen* krwi 
swej przelanej dając O c z y ia i*  
m oiność organizacji państwowej, 
a obywatelom bezpieczeństwo 
i spokój w pracy, Lecz gdy 
bolszewicka Rosja wzmogłe *w« 
siły militarne, w Polsce stale 
t a l  asm* szczupła armia dotych­
czas odpiera wezy«tkie a ttk i.

Przyszła zatem teraz kolej 
os Was, którzy jako ochotnicy, 
wspomódz pragniecie Ancoję 
czynną i wspólnie z nią chce­
cie walczyć. Powstaliście dla 
obron? ziem Polskich, dla obro­
ny wolności i najświętszych ide • 
ałów Polski przed zalewem bar­
barzyństw* i nieubłsganej ««m 
*ty nad naszą Ojczyzną.

A zatem jak powstańcy 63 
roku, którzy z nami stają w 
szeragacb, nosić bądsiecl* za 
szczytną kokardą powstańczą. 
K a ld y  ochotnik, formalni* z a ­
ciągnięty w szeregi Arm|i Ocho 
tniczej. otrzyma czerwono-białą 
kokardę z* stemplem G eneral­
nego, lub Okręgowego inspek­
tora A. O . na odwrotnej s tro ­
nie, Kokarda ta  winna być no* 
szona na furażerce pod Orłem, 
oraz na bluzie—na klapie lewej, 
górnaj kieszeni — przy równo- 
czesnem posiadaniu legitymacji 
zaciągowej.

Organ!zac|e Czerwonego i 
Białego K rzyża podjęły się ju t 
dostarczania furażek i kokard. 

Hasło ochotnika—„w bój!” 
Odzew— „na zwycięstwo!” 
Tak się pozdraw iać b ęd z ie ­

my! Bóg z wami! ,
G eneralny inspektor A, O.

(—) J . HALLER, generał 
broni.

Za zgodność: Szef Sztabu 
( —) Malinowski, ppuł. 

d. S i t  Gen.

WARSZAWA. [P.A.T.).
Na południe od Swię- 

cian ożywiona działalność 
wywiadowcza. W  rejonie 
MołodeczDa trw a zacięta 
walka, oddziały nasze od­
stępując krok za krokiem 
w ciągłej są walce z zajadle 
atakującymi dywizjami nie­
przyjacielskimi. Po ciężkiej 
nocnej walce nieprzyjaciel 
zajął Mińsk. Nasze wojs­
ka zgodnie z rozkazem 
wycofały się na zachód od 
tego miasta. Na południo- 
wschód od Mińska, grupa 
naszych wojsk pod dowódz 
twem pułkownika Kaliszka, 
w zaciętych walkach z a ta ­
kującymi oddziałami prze­
ciwnika zadała mu ciężkie 
straty. Osma dywizja strzel­
ców sowieckich została w 
tych walkach prawie zupeł­
nie rozbita, 66 pułk tej 
dywizji który przedarł się 
na tyły naszej grupy, zos­
tał przez dwa nasze batal- 
jony wraz z jednym szwad­
ronem doszczętnie zniesio­
ny. Na Polesiu oddziały 
35 pułku zdecydowanym 
kontratakiem rozbiły w

| rejonie Stagi Ptycz ataku­
jące kolumny bolszewickie, 
a następnie przy pomocy 
rezerw i pociągów pancer­
nych zajęły budkę kolejo 
wa na wscbód od Myszeń- 
ki, zmuszając całą grupę 
bolszewicką do panicznej 
ucieczki. Atoki nieprzyja­
cielskie prowadzone przy 
pomocy statków pancer 
nych, wzdłuż Prypeci w 
rejonie Petrykowa i Goro- 
dyszcz rozbiły się o opór 
naszych oddziałów. 25 pułk 
piechoty odparł zaciekłe 
ataki bolszewickie na miejs­
cowość Mała Zerbca, na 
zachód od Sarn, pułk ten 
następnie przeszedł do ata 
ku i wziął znaczną zdobycz 
wojenną której jednak nie 
zdołał wynieść z powodu 
braku środków transporto­
wych. W  rejonie Równego 
nieprzyjaciel po poniesionej 
klęsce w dniu 10 b: m.
zachowuje się biernie. 
Dalsze ataki nieprzyjaciel 
skie na Dubno odparto. Na 
południu ożywiona działal­
ność wywiadowcza.

Y E L E G Y
Zapał w z ra s ta

WARSZAWA, (telefon) 
W  dalszym ciągu do armji 
ochotniczej zgłasza się 
mnóstwo n ężczyzn i ko­
biet. Wszystkie już pra­
wie instytucje oddały się 
do dyspozycji władz wojs­
kowych Pols. Kraj. Kas. 
Poż. in corpore zgłosiła 
między innemi swój akces 
do szeregów. Na barki 
uszczuplonego personelu 
spadnie cała praca dotych- 
czssowa. Zarządzono prze­
dłużenie godzin pracy. Ur­
lopy zawieszono. Byt ro ­
dzicom wziętych na wojnę 
został zapewniony przez 
pełne pobory.

Z a p iw iiin ie  bytu p o w d łio y n .
WARSZAWA 10 łipca. 

Z) Posłowie Moraczewski i 
Klemensiewicz zgłosili się 
do dyspozycyi Naczelnika 
Państwa, jako oficerowie. 
Na konferencyi, jaką^odbył 
z nimi Naczelnik Państwa, 
omawianą była potrzeba 
wydania ustawy, zapewnia- 
ącej byt rodzin powołanych, 

oraz gwarantującej powoła­
nym i ochotnikom powrót

da posady, zajmowane przed 
rozpoczęciem służby.

0  p o b ó r  10-ciu roczników.
WARSZAWA, Związek 

ludowo-narodowy zgłosił do 
laski marszałkowskiej wSej 
tnie wniosek nagły o naty­
chmiastowe ogłoszenie po­
boru wszystkich mężczyzn, 
urodzonych w latach 1885 
do 1895

Sądy d o raźn e  i a  d e z i r i i r ó w .
KRAKÓW, 11 lipca. 

Na polecenie min. sp raw  
wojsk. L. 4523 tj. oddział VI. 
zarządzono po myśli § 434 
i 437 p. K. W, na obszarze 
krakowskiego D. O. G. 
postępowanie doraźne dla 
zbrodni dezercyi z § 183 
(i następnych) W. U. K. 
oraz dla zbrodni nakłonie­
nia i dania pomocy do na­
ruszenia wojskowych obo­
wiązków służbowych z § 
314 (i następnych) W. U. K.

Dowództwo Okręgu Ge­
neralnego przestrzega 
wszystkich podległych wojs­
kowych przed popełnieniem 
tego rodzaju czynów z »za­
grożeniem, że kto po ogło­

szeniu niniejszego rozpo­
rządzeniu stanie się winnym 
jednej z wymienionych zbro­
dni, będzie stawiony przed 
sąd doraźny i ulegnie ka­
rze śmierci przez rozstrze­
lanie.

5 0  imljo«ó« na c a l i  armii.
WARSZAWA. Ofiar­

ność publiczna na cele ar­
mji ochotniczej wzrasta z 
kążdą godziną. W  sobotę 
na ręce gen. Hallera zade­
klarowano 50 miljonów 
marek.

IM r i z i i  z a u n i i  pokoju.
PARYŻ. „Echo de Paris 

dowiaduje się ze Spaa, 
Lloyd George, godziłby sie 
nawiązać stosunki handlo­
we być może i polityczne 
z Rosją, o ile by rząd So­
wietów zawarł z Polską 
zawieszenie broni.

Ogólna m o b i l iz u ją  v  Rumunii 
zarządzona .

LONDYN. (Tel. wł. 9 
łipca. — Donoszą tu, że 
rząd rumuński w związku z 
wydarzeniami na 'froncie 
polskim zarządził powszech­
ną mobilizację.

K ifas trc fa  kolejowa.
WARSZAWA, (telefon). 

Między Rogowem a Płyćwą 
pociąg kurjerski idący do 
W arszawy z Krakowa wy­
koleił się skutkiem odjęcia 
szyn przez nieznanych spra­
wców. Maszynista i sześć 
osób zabitych, wiele ran 
nych.

Sipinljzm ■ Bwarjl.
BERLIN (tel. wł). Jak  do 

noszą gazety beriińikie, ailay 
ruch separatystyczny w Baera 
r |i ro i  er ja się nadal, kierows- 
ay przez żywioły reakcyjne. 
Na cseie separatystów  atoi mo­
narchista dr. H*iee. D aty  on 
do połączenia Bawarii, Auatrji, 
Badsnji i Wirtembergii er Jed­
no królestwo. Separatyści trzy 
raeją dotąd ewe poczynanie w 
tajemnicy, nie ulega jednak 
wątpliwości, te  plan* tego ro- 
deaju istnieje, „F.-*ihe»t“ tw ier- 
Uf, ś# ze strony H.imu poczy 
aiono j»ż odpocriedaia propo­
r c j ę  Francuzom i Anglikom, 
t id a ją c  poparcia. W tej sp ra­
l i *  podobno znaleziono doku­
menty nie ulegające żadnej 
''rątpiiwości. W polityce bawar 
■■sklej widzimy dwa punkty, z 
eda*| strony dążenie monar- 
bistów do tworzenia reikcyj- 

:)*go królestwa, z drugiej stro­
ny jednak także dążenie lud­
ności bawarckiej do oddziele­
nia się od zbankrutowanego 
państwa niemieckiego.

Jolszewizm czy ignorancja?
W  Jędrzejow ie w budynku 

poklaaztornym 3 i 4 lipca r, b. 
odbył się zjazd nauczycieli 
szkół powszechnych, a byłych 
wychowanków Jędrzejowskiego 
seminarium nauczycielskiego,

J tk ł  był cel zjazdu i co na 
nim ostatecznie uchwalono — 
trudno określić. To tylko |eat 
godne uwagi, że uczestnicy 
zjazdu, żądali obszernej tole* 
rancji dla obywateli mo|żeszo- 
wego wyznanie, uważając ich za 
swych braci polaków, a co dziw­
niejszą relig|ę zupełnie usunęli 
ze swego program u, jako rzecz 
obojętna.

Zachowanie się nauczycieli 
podczas zjazdu było bardzo
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gorszącej masońskie, bo nietyl 
ko, że sami ni* byli w niedzie­
lę na Mszy iw . t la  oawat prze- 
azkadzali w nabożeństw ie koś- 
cielnemj hałasując, gwiżdżąc L 
ip law a|ąc jakiaś piosenki pcd 
drzwiami kościalnami — i to 
podczas M izy lar, rannej; a w 
caaaia anmy urządzili poaisdza- 
nia, na któram radzili jak mają 
walczyć a ducbowiańatwam.

Jadoam  shw sro, cala ich za­
chowania się zdradzało brak 
wychowania 1 obrażało uczucia 
religijne ludu katolickiego; t«m 
barda)*! godna to jaat napiętno­
wania, śa działo się to na miej- 
acn świętem, gdzie spoczywają 
azczątki Bł. Wincentego Ka­
dłubka.

Czy tacy nauczyciela mogą 
się nazywać dobrymi obywate­
lami kra)u i czy m otna im baz 
piacznia powierzyć wychowania 
i nauczania młodych pokoleń?.

Niech osądzi społeczeństwo!
A. M.

K U R J E R  Z A G : Ł Ę B I A w torek dnia 13 Hpca 1920 roku! 3.

Wobec odezw R. 0 P. 
I Ntczelilka Państwa.

Odezwy Naczelnika i R sd r  
O brony Pańatwa powołują spo­
łeczeństwo do cdporu nejczda 
bezw iględnego wrega grożąca- 
go naszej Ojczyźnie.

Niezliczona ilość poszczegól­
nych jednostek, wszystkie chy­
ba instytucie społeczna i orga- 
zacia odpowiedziały na odezwy 
powyśsza wyraśenism  gotowoś­
ci swa! oddania sia zupełnego 
do rozporządzania Rady O bro­
ny Państwa. —

Niezbędne dtfc czynnej słuź- 
by wojskowa) kadry zdaje się 
■ą zupełnie zapewniona, A jed ­
nak nawet w tak etenowczy i 
zdecydowany sposób w yraiooa 
wola ogółu i podporządkowania 
się obywateli konieczności u s t -  
pełnienia i powiększenia ljczby 
bojowników na froncie, nie wy> 
czerpnią jaszcza i nie zsbez 
piaczaja zupełnie powodzenia 
akcji obronnej, Powodzenie to 
za le ty  niatyiko od poświęcenia 
słę jednostek rwących się do 
boju, lacz tek i*  od zupełnie 
świadomego i celowo akordfco- 
wanego spełnienia obowiąsku 
przez całe społeczeństwo mają­
cego p rzed e* szyttkiem na cslu 
wzmocnieuie na dachu i sepew 
niani* bojownikom wszystkiego 
co jest dla nich niesbęduem, 
Łączność między f'outem i po­
zostałym społecz*ń iw mm po 
winna być mcźl wie stałą i 
ogólca, dia wszystkich jasną i 
świadomą swych celów T ak a  
pomoc powinna być zeinic;owa 
ną i uregulowaną przedewszys 
tkiam prsez wszystkie fankcio 
eujące ugrupowania spoieesne 
Organiczne skordynowania r a i  
okazywanej pomocy jest łut 
bespośredniem zsdanism R O P  
i odnośnych władz wojskowych 
Czynnikami ofiarności ogółu są 
środki pieniętne techniczne i 
prac*. Ofiarowani# tych środ­
ków powinno mieć charakter 
obowiązkowy podający słę łat­
wo wszelkim obliczeniom powin 
no mieć cechy świadomości i 
być m otłiwe równomiernie roz 
łośone pomiędzy poszczególne 
jednostki połączone w organi­
zacje

Ogół* pracowników Towa 
rzyatwa Akcyjnego Sosnowiec 
kich Fabryk Rur 1 Żelaza w 
Sosnowcu uw atając Ze jest je 
dnym z takich nielicznych w 
kraju ugrupowań obowiązanych 
do ofiarowania ta k te  środków 
pieniąśnych i pracy na potrze 
by k ra |u  postanowił na^Ogólnym 
Zabraniu w dniu 10 lipca 1920 
usestymatyzować swą ofiarość 
1 nadać jej charakter celowoś­
ci i obowiązkowości nie w yłą­
czającej zresztą dalszych przs- 
|awów ofiarności ze strony po­
szczególnych jednostek. W tym 
celu ogólne zebrani* uchwaliło:

1) Oddać się do rozporzą­
dzenia Rpdy Obrony Państwa;

2) Pracownicy, którzy bezpo*

KTO NIE KUPIŁ

Pożyczki Odrodzenia Polski,
TEN NIE PRAGNIE 
TEGO ODRODZENIA.

średnio do kadrów wojskowych 
zalicreni nie zostaną, ofiarują 
do rozporządzenia R O. P. swą 
pracę — 2 godziny dziennie, 
czy to w obrębie zakładów To 
warzystwa, ery  t s i  na zewnątrz 
dla spełnienia w izalklch czyn 
ności przy zamianie osób, które 
będą powołane do wojska, a 
w ogóle podejmują się wszela­
kiej pracy, jaka będzie wskaza- 
ną przez odnośna w ltd t*  woj 
ekowę;

3) - harować środki pieuięż- 
ns w formie obowiązującego 
wszystkich pracowników opo 
datkowania się w stosunku do 
otrzvm rw ansgo wynagrodzenia 
od 5—15 proc.

5 proc. od wynagrodzenia 
do wysokości mk. 1500 mles. 
dla pojedjńcz, pracowników 
bez rodziny.

5 proc. od —- wynagrodzę 
dia do wysok. mk. 2 000 miss. 
nla pracowników obarczonuych 
rodziną x 1—2 osób.

5 proc. od wynagrodź, d i  
wysok. mk. 2 500 mles. dla 
pracowe, obarcz, rodz. z 3 —4 
osób.

5 proc. od wynagrodź, do 
wysokości mk. 3.000 miesz. dla 
pracowników ma|ących więcej 
n it 4 osnbr,

Trzy nnstępne tysiące wy 
nagrodzenia opodatkowują się 
w stosunku 10 proc., kaśdy zaś 
następny tysiąc w stosunku 15 
proc. W ten sposób, naprzy- 
kład pracownik pobierający 
mk 8.000 miesięcznie i mają­
cy rodzinę z 3 osób opłacać 
będzie miesięczni*:

5 proc. od pierwszych 2 509 
mk.—mk. 125 10 proc. od na­
stępnych 3000 m k .— mk 300 
15 proc. od następny 2 509 
mk.—mk. 325—razem mk. 750, 

O ile sądzić można z nad 
chodzących telegramów i wia 
e o mości składane zaofiarowania 
R O P . przez organizacje spo­
łeczne nie są na ogół biorąc 
popierane dotychczas tego ro- 
dssju obowiązkowym opodat­
kowaniem się. Tymczasem, 
przypuszczalnie, taką głównie 
d.ogn m otna zebrać ten ol 
braćmi fuvdusr, jaki niezbęd 
nym jest R.O.P., i zapewnić mu 
w m itrę  wyczerpywania się 
st*ł» uzupełniani*.

Tę dfogą rćw hiaż osiagatć 
możus możliwie równumierny i 
sprawiedliwy poddał ciężaru ; 
podatkowego pomięds* possess- ' 
gólnych płatników wobec zasto­
sowania zasady obowiązkowości 
i postępowocśi opodatkewsnla 
w stosunku do wysokości do- 
chods.

Powołując się ns przytoczo­
ne motyw*, uzasadniające u- 
chwałę z dnia 10 Hpca 1920 r. 
Ogól pracowników Towarzystwa 
Akcyjnego Sosnowickich Fabryk 
Rur i Zslaza w Sosnowcu prosi 
Szanowną Redakcję o możliwie 
szerokie opublikowanie takowej, 
by wszystkie organizacje w 
kraju po należyUm rożważeniu 
■prawy i ocenianiu zastosowa­
nego przez nas sposobu opoda­
tkowania się mogły w podobny 
sposób skoordynować swą ofiar­
ność, dotychczas prawi* po­
wszechni* wyrażoną w ogólni­
kowej formie, ni* przystosowa­
nej do należycie określonych 
i celowych norm.

Dekląracja
pracowników Urzędu Walki 
z Lichwą i speku l. w Będzinie.

Pracownicy i pracownice 
Oddziału Będzińskiego i jego 
Ekspozytur powiatu Będziń­
skiego i Olkuskiego Urzędu

Welki z Lichwa i Spekulacja 
zebrani w dniu 11 lipca 1920 r. 
w celu zajęcia stanowiska wo­
bec przeżywanej obecnie chwi­
li, jedoorotślni* uchwalili:

1) W obec stwierdzonej 
przez N acralnka  Państwa i 
Naczelnego W odza potrzeby 
zasilenia szeregów armji przez 
wszystkich obywateli, zdolnych 
do noszenia broni — zgłaszają 
niuieiszem swe wstąpienie do 
wojska: wszystkie pracownice 
— swe wstąpienie do szeregu 
pracujących dla potrzeb wal­
czącej armji w służbie czerw o­
nego Krzyża lub innej służbie 
pcza frontowe!.

2) J«daocx*śnl* w ro zu ­
mieniu konieczności prawidłowy 
w dalszym ciąga funkcjo 
noweaia państwowych władz 
cywilayeb, pracownicy i pra 
co** nic* wyłaniał* z pośród 
aieb e Komisję Kwalifikacyjną 
co do pozostawienia na stano­
wiskach tych pracowników po- 
wołanyt h z mocy ustawy, bądź 
też zgłaszająch się dobrowolnie, 
którzy zdaniem jej dla dalsze­
go funkcjonowanie Oddziału są 
bezwarunkowo potrzeba!, oraz 
zastąpieni przez innych być 
nie mogą.

3) Zebrani pracownicy i 
pracownice Oddziału w razie 
oo*ts<*i*nia icb przez Komisję 
Kwal f kacyjną dla wyżei wy­
mienionych motywów w służbie,
• obowiązują się niniejszem do 
wytężenia wszystkich sil w ce­
lu wyrównania braków, spo­
wodowanych przez ustąpienia 
ich kolegów i koleżanek.

4) Pracownicy i pracownice 
Oddziału Będzińskiego proszą 
Pana S te fa  Urzędu o wyjedna 
nie u p. M inistra odnośnych 
zarządzeń, aby pod wiględem 
zabezpieczenia egzystencji ro 
dzso, pracownicy etatowi, jak i 
nieetatowj, wstępujący do służ 
by wojskowej dobrowolnie, byli 
traktowani na zówni z praco w 
nikam! powołanymi na mocy 
odpowiednich ustaw; stosow­
nie do postanowienia art. 7, 8 
i 9 ustaw* z 11 lipca 1919 r., 
normującej stosunki służbowe 
fankc!on«rjua*ów państwowych 
podczas pełnienia służby woj­
skowej,

5) Wszyscy pracownicy i 
pracownice, niezależnie od u 
chwał przyjętych na dzisiaj 
szym posiedzeniu pedporząd 
kowują się decyzji jakie zapad­
ną u władz Centralnych.

Stosowni# do punktu 2 o- 
gólu* a*br»»ia pracowników i 
pracownic Oddziału wybrało z 
pośród siebie Komisję Kwalifi 
kacyjną złożoną z następują­
cych trzech osób:

1) Naczelnik Oddziału p, 
Breoeow8ki.

2) Starszy Referent p. Star 
nawsbi.

3) Kierownik Ekspozytury 
Sosnowieckiej p. Kowal

4) Na zastępcę referent 
W ydziału Adm. Kern. p. M i­
kołajewski.

Żebrani pracownicy i p ra­
cownice upoważniają N acstln i- 
ka Oddziału do doręczenia ni­
niejszej uchwały p, Szefowi 
oraz czuwania nad jaj wyko­
naniem.

Będzin, dn. 11 lipca 1920 r.
38 podpisów.

Komunikat.
Dowództwo Harcerskiego 

Hufca Zagłębia Dąbrowskiego 
podaie niniejszerp do wiadomo­
ści, że Związek Harcerstw a Pol­
skiego w myśl rozkazu Naczel­
nego H arcerza jenerała Hallera

został jako całość organizacyj­
na oddany do dyspozycji władz 
wojskowych.

Zależnie od wieku i sił o- 
bejmą harcerze różne poste­
runki. na k tóre ich woła obo ­
wiązek słnżby M atce Ojczyźnie. 
Jednostki organizacyjne jak
drużyny, oddziały, obozy itp. 
m ają czekać specjalnych roz 
kazów. Na własną rękę pod 
groźbą odpowiedzialności orga- 
nizacylnej nic przedsiębrać nie 
wolno i urlopowanych wezwać 
telegraficznie.

• »  Ks, J. Sobćtyńslti
Dow6dea H n f e a

S t Sieradekl
Sekretarz D ow 6dttva.

S.m ow ieo 12.V1I 1920 r. 1070

Kronika
— O b w ieszczen ie . Magi­

strat m. Susnowca {[wzywa ni- 
niejssym ochotników, mających 
»hęć wstąpić do wojaka do sta­
w ienia  się od do, 13 b; m. do 
Komisji Przeglądowej w baonie 
zapas. 11 p, p. (pałac Dietla) w 
godzinach od 10-ej rano do 2 
po oołud.

O .hot nicy zapisani dotych­
czas na listę w M agistracie obo- 
w ązani są bazw łocm ie stawić 
się w powyżej wskazanym 
mielscu.

Ochotnicy od lat 15 do 17 
obowiązani aą mieć zezwolenia 
od rodziców lab ich opiekunów 
na wstąpienie do wojska, ochot­
nicy od 19 do 42 lat o lie słu­
żyli w wojsku i mają rengę 
podotficerów wykażą aię odpo- 
wiedołemi dokumentami służ­
bowymi.

Pożądaoem , azaby ochotnicy
0 ila możności zgłaszali się w 
umundurowaniu i s  bronią.

— O plącę dla ochotników 
Na zebraniu Rady Z azdu w 
Dąbrowie w dniu 30 ub. m. 
postsnowiouo wstępującym do 
wojska pracownikom i robotni­
kom regulować do dnia 31 grud 
nia 1920 r. w sposób następujący:
A. Pracownicy etatowi.

1) Jsżeli pracownik nie koizy- 
stał z przysługującego mu urlo- 
ou, wówczas za cza* tego ur 
1-jpu otrzyma należność. j

2) Pracownik kawaler, aiau- i 
trzym ający rodsiny, otrzyma 
jednofazowy 3 miesięczny zasi­
łek składający się z'calkowitych 
ostatnio otrzymanych poborów.

3)- Pracownik z rodziną o* 
trzyma miesięczną ostatnio po ­
bieraną płacę a następnie pozo­
stałej po nim rod sini* należy do 
czsu powrotu pracownika z woj % 
ska wypłacać półmiesięczną o 
stfttcio pobieraną płacę oraz u 
trzymać dotychczasowe dodatki 
w naterze.

4) Jeżeli żoea powołanego 
do wojska pracuj* zarobkowo
1 niema d sieci, wówczas powoła­
ny do wojska jej mąż posiada 
praw a kawalera (p.2); leżeli żo­
na powołanego do wojska pra­
cuje zarobkowa i aa dzieci, 
wówczas powołany do woiska 
jej mąż posiada prawa praco­
wnika z rodziną (p.3)

5) Jażeli żona powołanego 
do wojską zarabia mniej, niż 
połowę ostatnio pobieranej przez 
męża płacy, wówczas należy 
jej dopłacać do wysokości poło­
wy ostatniego zarobku męża.

6) Dozorców atałycb należy 
traktować narówni z pracowni­
kami etatowymi.

7) Jeżeli pracownik wstępu­
jący do wojska życzy sobie

. zlikwidoWUÓ w asal d a  stosunki 
| z zakładem w którym pracował, 

należy wypłacić mu tylko 3 
miesięczną ostatnio pobieraną 
płacę
B. Robotnicy.

1) Każdemu robotnikowi 
wstępującema do wojska należy 
wypłacić jedaorazowy zastłek 
w wysokości 150 marek.

2) Jsżeli robotnik wstępując 
do wojska ni* korzystał z 'przy- 
sługującego mu urlopu, wówczas 
za cza* tego urlopu należy w y­
płacić mu należności.

3) Rodsinie pozostałej po 
powołanym do wojaka robotnika 
na leży w ydtć żywność z n o r­
mach i po cenach otrzymywych 
przez rodziny poborowych.

— Wiec w sprawie Poź. 
Odrodź. Wczoraj o godi, 5 po 
poł. odbeł siś nn placu kolejo­
wym W,W. wiec przy udsiale 
wielotysięcznego tłumu w spra 
wie poż. Odrodź, urządzony

. .przez kom, propag, poż Odro- 
| d ian ie  W gorących pełnych mi­

łości Ojczyzny słowach przem a­
wiali do zebranych pp, pro- 
Knothe pos. Pietrzyk r. Wapniar- 
■zi p. St. Płodowaki dr. S sen - 
born i wiało innycb.

Poli-kraj kas-poż. zorganizo­
wała biuro nstychmiatowego 
podpisywania pożyczki. Zapisa­
na się nd sto tysięcy marek.

— Wiec w Grodźcu i Woj­
kowicach komornych w spra­
wie poż, odr, odbył aie w nła- 
diiele , przemawiali pp. Ssenborn 
Misiórski, miejssowy wikary, 
D oraźii*  w ebu miejscowościach 
zapisano się na 100,000 marek z 
górą.

— Dzielna młodzież szkol­
na W dnia 10 bm odbył się wiec 
wszystkich szkół męskich w 
Zagłębiu w gmachu im. S taszy - 
ca na którym zapadła uchw ali 
■żeby uczniowie klas 7 i 
8 wstąpili do wojska w te r­
minie od 12 do 18 bm Wiec 
uchwalił zwrócić się do posz­
czególnych szkół, ażsby klasy 
7 8 aż do chwili t  zwolnie- 
ani z wojska, były zamknięte, 
a uczniowi*, którzy nie wstąpią 
do wojsk*, stracili prawó uczę­
szczania do wszystkich szkól 
w R esczypospolitej Polskiej.

— Zebranie w obronie Oj­
czyzny Zabrani w dmu 10 b.m 
wszyscy urzędnicy i dozorcy 
kopalni Wiktor w [Milowicacb, 
na skutek wazwzaia Rady 
Obrony Pońitw a, jsesoglośni* 
postanowili:

1) Oddać się wi«yscy do 
dysoo*ycji władz wojskowych.

2) Zbieranie wartościowych 
kruszców, broni i amunicji

W E Z W A W X E .
• Były prezes Rady Rzemieśl­

niczej w Sosnowcu obecnie 
członek Rady Głównej Centr. 
Tow Rzemieśl. Fr. Kiepura a- 
peluje do kolegów rzem ieślni­
ków za pośrednictwem  naszego 
pisma, aby wzięli czynny u- 
dział w obronie Ojczyzny. Sam 
zapisał się już do Armji Ocho­
tniczej. Przypomina o przyrze­
czeniu danem  w dzień Obcho­
du Bohatera Kilińskiego i liczy 
że spełnią swój święty obo­
wiązek.

Dr. HE JM Ali
wyjechał.

m
mT

We wtorek dn. 13 b. m . o godz. 7, w.

w sali Robotników Chrześcjańskich

Wielki Wie / *

106Ś

s v  sprawie słałby narodowej Kobiet os który wzywa 
wssystki* kobiety K eto P o lek . Wstęp wolny.
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zostałado csago powołaną 
•paciała komiaja.

— Pożyczki d ługo term ino  
w e  s  spo łeczeń stw o  Zagłę 
k ia . Zapity na długoterminową 
pożyczkę w zrastają w misście 
natzem  z dnia na dzitń . Zfa 
witko to notujemy z prawdziwą 
przyjemnością, konstatując fakt 
As apotaczańatwo Zagłębia wsię- 
ło napraw dę do aarca aprawą 
obrony pańatwa i godnie apałnia 
obowiązki wzglądom kraju. Oby 
tak było nadali

Dotąd zakupiły 5 proc. dlu- 
gotsrmioowa potyczką pańatwo 
wa| naatąpnfąco oioby i przad 
aiąbioratwa na aamy wiąkazt;

B»*im. kop, w „Cselaćź*
125.000 tya. Stanialaw M odze- 
awaki 43,000 t» t. Jan  Kujawa- 

ki 9,200 rok. Klara Swiatawaka 
5,300 mk. W łodzimierz Drzawiac 
ki 137, 100 mk. Jan  Obucho 
wieb 8,200 mk. Alfrid Diałal 
114,100 Roman Distal 8,000 mk. 
Bory* Diatal 50,700 mk, Hanryk 
Diatal 11,700 mk, Ham ieb Diatal
90.000 tya. W łndiim larc Gol. 
D istel 6,100 mk. St, Grabianows- 
ki i a-ka 20,000 tya. T-wo górni 
Przam. „Hr. Renard" 80000 tya 
Moryc Maitlia 25,000 tya, Karol 
Dorczyńaki 5 300 mk Wacław 
Bykowaki 35,800 mk, Calaatyn 
Truazkowiki 23,800. (c. d. o.).

— W ię c e j tak ich ! W czo­
raj na rąca prszyd. Jankowskie- 
go złoty) ławnik magiatracki 
prof. Bronisław K n o th  o 10,000 
mk., przaznaczając z tumy taj 
połową na rzscz aoanowiackia 
go oddziału ochotniczego i po­
łową dla dwuch rodzin robot­
niczych, których tywiciala, 
Ochotnicy wojakowi, pierwsi 
padną na froncie w walce za 
Ojczyzną. Pisrw azs 5 marak 
Wpłacona zoataly do tnta|azsgo 
O ddziała Polak. K raj, Kaay 
Potyczko wal na rachnnsk „So- 
Inowiackiago oddziału O chotni­
czego". Pozoatałe 5,000 mk. 
złotono, jako depozyt w Magi* 
•tracie na cal wymieniony. Sa­
dzimy, t e  ze przykładam  prof. 
Keothego pójdą i inni sosnowi- 
czaaie. <

— Nn S o sn o w ieck i O d ­
dział O cho tn ików  W ojsko­
w ych  wpłacił prozy dept Janko­
wski mk. 1000* — oddając jed ­
nocześnie do azeregów wojako- 
wych ayna całkowicie wyekwi­
powanego. Oby wiącej takich 
patr y |otów I

— 10 ty s, nn  czerw ony  
k rzy ż . Na nadzwyczajnym 
ogólnym zebrania członków 
Stow arz. Tecbnicznicznogo w 
11 iipca b. m. z racji ochotni 
czego watąpowania do wolaka, 
zabrano na czarwony krzyż 10 
tyaiący m arek.

— Z nam ienna  U chw ala  
k o le ja rzy  w  S osnow cu  Zabra­
ni na wiecu wd 10 lipce r . b. 
pracownicy kolejowi wazyatkich 
wydziałów at. Sosnowiec W. i 
Pogoń jednomyślnie uchwalili 
w myśl odezwy Naczelnika 
pańatwa oddać do dyspozycji 
Rady obrony narodowej. P ra­
cownicy stacji Pogoń i Sosno­
wice.

— W spó ł d z ia ła n ie  w 
a k c ji  za k n p n  k o n i. Minis - 
teratw e Spraw Wojskowych 
piamam z dnia 17/go czerwca 
r-b Nr. 3,151/20 Rem. zaw iado­
miło M iniateratwo Spraw  W e- 
w nątrsnyb, t e  z uwagi na 
zapotrzebow anie znacznej iloś­
ci koni dla armji Miniateratwo 
Spraw  wojskowych uskutecz­
nia obecnie z lkup  koni w ca­
łym Kraju przy pomdćy specja­
lnych do tego cala wyznaczo­
nych Komisji. O  ile zakop nie 
d i  przewianych rezultatów do 
dnia 15/go iipca br Miniatartwo 
Spraw Wojskowych bądzia 
zm aazons przystąpić do rekw i­
zycji koni co o w ata  jednak 
za oatataczną konieczność. Aby 
uniknąć tej ewentualności pole­
ciło W ojewództwo Starostom 
aby zwróciły aią w tej sprawie 
z odpowiednim apelem do lu­
dności.

— P racow n icy  d ru k a rn i  
państw ow ych , w b. Kongre 
sówce subskrybowali na po 
tyczką  Odrodzenia mk 199,000 
z sumy ta) przypada na dru­
karnią państwową w W arsza­
wie mk. 162,600.

— Z w iązek  iirm  e le k tro ­
techn icznych . podpisał poty 
czką O drodzenia na 1,240,000 
mk.

— R e k la m a  po lska , a  p o ­
ż y c zk a . Na posiedzeniu dy­
rekcji *p6)ki akcyjnej .R e k la ­
ma poltka" w dniu 8 b. m. 
postanowiono zakupić potycz 
ką odrodzenia na sumą 100,000 
mk. Potyczką |u t  zakupiono.

— T a k  n a leży  czynić. Etł. 
hr. Platar ca rąca p. Ministra 
■karbu Wł. Grabikiago cfiarowsi 
100 tyaiący mk. na koszta armji 
ochotniczej oddając do dyipozy- 
cji władz wojskowych.

— S ądow nictw o n a  fro n t 
W  dniu wczorajszym na

nadzwyczajnym zabraniu praco­
wnicy sądowi okręgu eo*nowi«c- 
kiego powzięli następującą uch­
wałą:

Zgłaszają się wszyscy w 
myśj odezwy Rady Obrouy 
Pańatwa do rozporządzania 
władz wojskowych z tom t a  ca 
stanowiskach aądowych zostaną 
ci którzy będą wskazani przez 
władze sądowe.

Prezes Stowarzyszenia pra­
cowników sądowych, sędz ia  dr. 
Adam Pawełek, wyjechał zaraz 
do Miniatsrjum Sprawiedliwości 
colom natychmiai to wago wpro­
wadzania w czyn powyższej 
uchwały,
_  — W  s p ra w ie  e m ery tu r. 
Zarząd Związku 'b. urzędników 
i pracowników instytucji pań - 
twowycb i społecznych b. Kró­
lestwa Kongresowego podaje 
do wiadomości, iż stosownie 
do rozporządzania Rady Minia 
trów w przedmiocie rejestracji 
em erytur i wszelkich pretensji, 
wynikających ze stosunków
słuibowych b. fonkclonarju- 
•zów cywilnych, samorządowych 
1 publicznyćh b. Królestwa
K-oagreeOwago i b. Ceaaratwa 
Rosyjskiego Polaków, oraz w- 
dów I sierot, po nich pozostały, 
ogłoszonego w Dzienniku .M o 
nitor Polski" z dnia 1 i 2 lip 
ca w Nr. Nr. 145 i 146, wy 
mienieni b. urzędnicy winni 
do 1 sierpnie b, zare jestro ­
wać w drodze wskazanej swo- 
le pretensfe do h. rządu rosyj­
skiego, wynłkstaco z tytułu ich 
poprzednie) służby. Ponieważ 
rozporządzenie to, oparte na 
wnioaku p. Prezes* Głównego 
Urzędu Likwidacyjnego, jak
0 tam powiadomił nas tenże 
U rząd w dniu 24 czerwca r. b. 
za Nr. 371/33, nie przeaądzaj

łmi aposobu, ani cza*0 ursgu- 
owsnia należności służbowych 

osób poszczególnych, upraw ­
nionych do rajestraclh Zarząd 
Związku zmuszony b j l  drogą 
nagłego wniosku, ,zgj0, *°n*go 
w dniu 2 Hoca r. »• p n » *  
potła p. Swidą do Sejmu U t 
fawodawczago wystąpi^ °  n a ­
pełnienia waporoołaneg0 rozpo­
rządzenia 'znacznie o^biegają- 
cego od obowiąsuiących praw
1 przaoiaów o służbie cywilnej 
w b. Królestwie Kongre,o w ,m , 
przesyłając lednocześnie swoje 
krytyczna uwagi do Sejmował 
Komisii [Likwidacyjnej. Jedno­
cześnie uprasza się wszystkich 
uprawnionych do rejestrseji 
po złożeniu kwastjonarjuszów, 
powiadomić o tom Zarząd Z- 
wiązku / W arszawa, A li|e  J e ­
rozolimskie Nr. 74./.-

— U rzędn icy  P o lsk ie j K ra ­
jow ej K nsy Poz. oddział w Sos­
nowcu nn zabraniu w dniu 10 
bm, ogólną uchwały oddali I do 
dyspozycji władz wojskowych.

—  Sprzedaż znaczka na 
koszta propagandy po t. O dro­
dzenia, urządzona w dn. 4 b.m. 
w Bądzinia .dała ogółem 7. 223 
marki 64 fen 54 kor 10 hal 4 rb 
Komitet propagandy dziąkuio 
za naszem pośrednictwem 
wszystkim paniom i panom za-

wapałudział w sprzedaży znacz­
ka.

— T ab lica  m arm u ro w a  po ­
leg łych  W dniu 15 lub 16 lip 
ca b. r. brU oficerowie i podo­
ficerowie III/7 p.p. Leg. obecnie 
42 p.p. ziemi Białoitockiej prty- 
wiozą za sobą do Somowca 
pły tę marmurową z nnswiskami 
poległych w dniu 16/6 19 r  bo­
haterów HI/7 p,p, Lag, celem 
wmurowania jaj w kościele pa­
r t  fjalaym w Sosnowcu. Komitat 
z panam ppułk Fijałkowskim na 
czele prosi ogół obywateli m. 
Sosnowca o jsknajliczniaisza 
wzięcia udziału w powyższej 
uroczystość'. Dokładny termin 
uroczystości zostanie pćźaiej 
podany.-

— Z e b ran ie  rodziców  by- 
łsj szkoły K A 'estk iew iczs. 
Tymczasowa Rada opiekuńcza 
prosi rodziców zainter*suwa­
nych losem swoich dzieci, -o 
przybycia na rebranie d. 15 b 
m w lokalu Królowe) Jadwigi
0 godz. 6-sj w eczorom. Prosi 
my o puoktuslroe przybycia za 
wzglądu rodticów przejezdnych
1 obowiązkowo wszystkich tych 
którzy byli na oststoim zebra 
nin w d. 23. VI.

—  P rz y ła p a n ie  m aszyny  
do kra|enia tytoni*?. Prt y ubcy 
Małachowskiego Nr. 40 w •n-

tsrynach, wykryłsstraż skarbo­
wa maszTuą do cięcia tytoniu 
u samlezkałsgo tam żyda sto­
larza. Znaleziono równiat więk­
szą ilość tytoniu już gotowego 
na papierosy, Śledztwo w te ­
ku.

T e a tr  H. C zarn eck ieg o  
C ztery  p rz e d s ta w ie n ia  

p leb iscy to w e  
W torek .C brzsśaiak  W ojenny” 
Środa M srspa,
Czw artek G ubernator i Trocki! 
P a te k  W szponach Nlemickłcb 
Sobota pójdzia 'p ierw szy  raz  

Wialkiie Miniaterlum sceniczne 
Stroińskiego Ponad Snisg”,

Z Będzina.

_ — P o sied zen ie  R ad y  M  ej 
sliiej w Bądzinia odbędzie sic 
w dołu 13 iipca r. b. o tfod?. 
6-»} wi*c«-:rsm w lokalu Magi­
stratu z następującym porząd­
kiem d-icnntm: 1) Odcxytani* 
protokół.? noprrcdoisgn posi* 
dzeni*; J )  Przeczytani* bieżącej 
korespondenci*; 3) Wniosek 
Radnego Himbu^garą 4) Sura 
w* eprowizscli 5) Sprawa s l tk -  
trowni soioow,

O F I A R Y
D la A rm ji O chotn icze!,
846 Marjan Pawelskj Grodz. T-wo, za 

na ka l a  M*. 55 niemieckich niklem. y
9. W incenty P ietrnszkiew ics Grodz 

T-wo, magazynów kol karabinowych.

Na p leb iscy t.
845 Marjs Falkowska otrzymane od 

p. inżynier* Przedpełskiego podczas zaba­
wy w parku SieJeckim Mk. 500.

Zarezerwowane
Dla fabryki chemicznej 

„GÓRNIK**
w Dąbrowie Górniczej.

5 ie

Uinisterstwo Spraw Wewnętrznych, 
Wydział Wetarynarji M 18542— IV— 1116.

954

Przepisy co do rzezi,
przewozu i oględzin mięsa.

P nik t 2. Bydło rzezalne ma byd wyłącznie rzezane na rzeźniach 
stemplem prł,CłeIn k ł,d a  t n m  mit*B m ł hyó opatrzona odpowiednim

Punkt 1 Mięso w całych tuszach 1 iwjeroiach, przewiezione z Je­
dnaj auejseowoaei do drogiej, ostemplowane stoaow iis do Pnsktn 2 podle­
ga powtórnym oględzinom sanitarno-weterynaryjnym.

administr” cyjnym,t0,D j,fle "* d° powjr*SIT°h Pr*eP«®». podlegają karom

f c l W" ^  ' •
1-s, do Sosnowca włączone są miejscowołoi: Milowiee. Modrzejów 

Srodnla, Konstantynów, Badecha, Pogoń. Wygwiadów i Sielce. woóec czego
“ • r “ « i Be»»°M i rozciągają się  przepisy o biein bydła jedynie w rzezni 
miejskiej w losnowcn.

2-o, w oeln zwalczania potajemnego nbojn oraz sprzedały w Sosno- 
* “  “ *?»■ P n y -’osowego bez powtórnych oględzin, temn, kto denieaie o 
płacy- 1 !0 ,ł  nierogacizny w damn n pp. rzez'nlktw Inb sklepikarzy

od  k o n ia  b y d lęc ia  lob  w ie p rz k a  500 mk. 
od  c ie lęc ia  50 „ k .
Za doniesienie mi o sprzedały mięsa prty wozowego bez przedstawia 

płace-0 P T oględzin (w  myśl Pnnktn S, przepisów ministerjalnyoh),

o d  b y d lęc ia  lob  w iep rzk a  300 mk. 
od  c ie lęc ia  50 mk.

U W AGA! U  p ry w a tn y ch  osób
od  b y d lęc ia  lu b  w ie p rz k a  20 mk 
od  c ie lęc ia  5 mk

Dtierławoa rzeźni mis jh ki ej w Sosnowcn

J. Cwajgenhaft.

Tow. Akc. Elektrowni Sosnowieckiej
poda je  do  w iadom ości odb io rców  p rą d u  

e lek try czn eg o  w  B ędzin ie
łe z d. 10 lipea cesy za energj'y elektryczną wynosić będą:

Mk. 1*,— za 1 kWh dla potrzeb świetlnych 
> 7,— .  * i  ■ .  moterewyoh

. .  70 — miesięcznie za 1 lampkę 60-cia  świecową, przyłą-
1054 ezoną bez licznika.

MYDŁO z zawartością 67 proc. tłuszczu
(ze zn ak iem  J. C w eigenbaft)

sprzedaje hurtowo w ilościach ograniczonych odnośnymi rozporządzeniami rzada 
Dla kooperatyw, Tabryk i kopalń ustępstwo.

*!• CWEIGENHAFT Sosnowiec, Targowa Nr. 7 a,
DW Afl: Wobec podszywania się pod moją firmę, łądaieie mydła tylko ze ssakiem  

_____________ J. CWEliENHAFTA. g j0

■ a o n n o a o  p p . K e s ta u r a to r z y  |  d o z o rc y  d o m ó w . '

Skupuję każdą ilość kości
i p ła cę  po 75 fen, za  kila

w  gm achu  rze ź n i m ie jsk ie j. Po w ięk sze  ilości, o ile  
z o s ta n ę  zaw iadom iony , posy łam  w ła sn e  k on ie .

Wiadomość J . Gwajgenbafl, Targowa 7 t, Telefon Ni ICO.

Dr. Pierwocha
w yjechał. 10*7

SIATKI p°,r,BBJr p»-
"  * ' miętaó, łe  tył­

ka Lanolinowy pider 
dla dzieci

„P ud er  Ozldzl“
z matką Kogntek 

natychmiast nsowa oprzałość i zaczer­
wienienie skóry u  d z i e o i .  hnrtowa 

sprzedaż aa Zagłębie,

V Skład. IpL  M. Jagiełłowie?. 
 Sosnowlac.

D o sp rz e d a n ia
szafa dębow a, para łóżek  dębow ych  1 

łóżk o  now e dębow e używ ane, łóżk o  
jesionow e i stó ł używ any jesienny. P o­
goń M ajowa Nr. 3 tn. 11. W ejście o d  
ul. W ielkiej. _  i Oól

Z ag inęła
karta odroczenia w ojskow ego na im ię  
Józefa  Kużaka. Z aw iercie ulica M rzy- 
giodzka Nr. 10. Proszę uprzejm ie zna­
lazcę o nadesłanie pod  w skazanem  adre

1060
U  L ipcu r  b .

przy wyjściu z dw orca k olejow ego  S o ­
sn ow ca  znaleziono  portfel w  nim pie  
niądze dokum enty i d ow ód  kolejow  
na im ię Rom ana G łoa. C em entow nie  
Łazy. Zgłosić alę S o sn ow iec  Pocztowy- 
urząd M iłek. _______________ 1059

P ow óz ~
kareta, w olant i brek 16-osobow y, uży­
w ane w  stanie dobrym , do sprzedania  
w  fabryce Tow. A k c. .W . F itzner i 
K , Gamper w  Sosnow cu . 1061

W anny  * n a s ia d ó w k i
kopno, sprzedaż 1 zamiana. B. Pełka,. 
Sosnow iec Długa Nr. 34. 618

P aństw ow y  U rz ą d  P o ś rz J n i  
c tw «  P racy

ul P iłsudskiego Nr. 16 po leca  słnźbę  
dom ow ą, rzem ieśln ik ów , a także n ie ­
w ykw alifikow anych  robotn ikó*  1 ro­
botn ice , kandydatów  do term inu, oraz  
rutynow anych biuraliatów, biuralistki 
m aszynistki, techników  p. P ośred n i-  
ctw o  bezpłatne. _____________ 683

P a n ien k a
z 8-ch  letn ią praktyką handlow ą p o ­
szukuje odpow iedni* j posady S osn o­
w iec  ul. M odrzejowska M olicki.

987
P o trzeb n y

furman do obrobienia piętnastu mórg; 
pola, żonaty za dobrym  w ynagrodze­
niem. Czeladź Trojak B ędzińska Nr. 23 

________________________994

c h a r a k t e r , p r z e z n a c z e n i e ,
omego u n ik ać i eoprm edm ląbraó

o k r e ś la ,
(stosująo Hermetyosną Wie- 
dię starożytną i espółesesną) 

PETER SEN  S . I.
Sosnow iec, Kołłątaja Nr. ć  
od  4 ej do 7-ej w ieczorem

Baczność!!! 
P rzefasonow u jęi farbuję kapelusze dam  
sk le , m ęskie i dziecinne, słom kow e  
oraz filco w e  podług najnow szych m o­
deli. S o sn ow iec  M. Bergm an ul. M odrzę  
jow ska Nr. 15 w podwórzu. 1050

P ian in o  i K ase  ogn io trw ałą.
sprzedam  w iadom ość ul. 3-go Maja 10' 
sklep M olickiego. 1051

M łody cz łow iek
piszący  na m aszynie w  polskim  i n ie­
m ieckim  języku jako pom ocnik k o re­
spondent potrzebny zaraz. W iadom ość, 
do Redakcji p od  „K orespondent p o ­

rn o in ik * . 1057

Wydawcy! Spółka W ydawnicza ,K urJer„ZaglębłaV Tłocznia „Spółki W ydawn, .KurJ.jZagl," R edaktor Józaf Maciejowski.


